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Droga harcerko, harcerzu !!! 

To już drugi numer w tym roku szkol- 
nym. Mam nadzieję, że tak, jak poprzedni nu- 
mer, dotarł on do harcerek i harcerzy, którzy 

jeszcze nigdy go nie mieli w dłoniach „a także 
do tych, którzy czytają go (nie tylko kupują) 
regularnie. Mam nadzieje, że każdy znajdzie 
w nim coś dla siebie, począwszy od gawędy, 
a skończywszy na krzyżówkach i rozrywce. 

Niestety z różnych przyczyn obiecany Ę 
artykuł o naszym nowym kapelanie ks. pwd. 
Marku Jańskim ukaże się w przyszłym 

miesiącu - _ serdecznie przepraszamy. 

Chciałbym podziękować wszystkim, którzy 
przyczynili się do powstania poprzedniego 

numeru. Nasza redakcja urosła w siłę, 
jeśli jeszcze tego nie widać w tym 
numerze, to w kolejnych na pewno. 
Jednocześnie zapraszam wszystkich 
chętnych na kolejne spotkanie naszej 
redakcji, które odbędzie się 2.4.04. 
0:17:00. Pomóżcie tworzyć Poznań- 

czyka, który będzie wyczekiwany przez 

harcerki i harcerzy, a przy tym dobrze się 
bawcie — to naprawdę możliwe. 

Miłej lektury !!! 

Redaktor Naczelny 

Łukasz Mankiewicz 

  

mA 
ALKOHOLOWI STANOWCZE NIE !!! 

Pewnego popołudnia przyjaciółki Kasia i Ania 

szykowały się do wyjścia na dyskotekę. Były bardzo 
zabiegane, gdyż nadchodziła godzina rozpoczęcia 
zabawy, a one nadal nie wiedziały co na siebie 
włożyć. Kiedy się wreszcie wyszykowały, pojechały 
do szkoły. Po dotarciu na miejsce spotkały swoich 

znajomych . Bardzo się zdziwiły, kiedy ujrzały w 
ich rękach piwo i papierosy. Od tej strony jeszcze ich 
nie znały. Kiedy do 

nich podeszły 

ko leża n.kt4 

i koledzy chcieli się 

z nimi podzielić . Byli 

już pijani „ zaczęli 

nawet im zagrozić i śmiać się z nich. . 

Ania nie wystraszyła się ich gróźb „Stanowczo 

powiedziała *NIE” i weszła do szkoły. Kasia zaś 

została z nimi i zgodziła się na poczęstunek. 

Ania z dyskoteki wróciła sama o godz. 22. 
Mama Kasi dowiedziawszy się o tym dzwoniła do 
koleżanek córki pytając się o nią, lecz niestety nikt 
nic nie wiedział. Chodziła od okna do okna 

wypatrując córki.Wreszcie o godz. 3 rano Kasia 

wróciła do domu 

kompletnie pijana . 

Rodzice postanowili 

położyć ją do łóżka e 

i porozmawiać o całym % 

incydencie dopiero kiedy ; ż 

wytrzeźwieje. Kasia nie chciała się na to zgodzić. 
Powiedziała, że nie jest zmęczona i nie pójdzie spać. 
Odepchnęła mamę, która ją podtrzymywała 
i pobiegła do pokoju. 

Następnego dnia Ania na prośbę rodziców Kasi 
przyszła z nią porozmawiać „Tłumaczyła jej, że picie 
alkoholu jest szkodliwe. Kasia nie rozumiała o co 
przyjaciółce chodzi. Wtedy Ania powiedziała jej, że 
jeżeli chce nadal pić to niech pije, ale jej przyjaciółką 
na pewno nie będzie. Kasia płacząc przeprosiła 
koleżankę za swoje postępowanie i zapewniła, że 
więcej się to nie powtórzy. Na twarzy Ani po tych 
słowach pojawił się uśmiech. 

Wspólnie doszły do wniosku, że: PRZYJACIEL 
JEST BO TO BY POMAGAĆ 
W PODEJMOWANIU TRUDNYCH DECYZJI 
1 ŻE ALKOHOL NIE POWINIEN BYĆ 
PRZYJACIELEM ŻADNEGO CZŁOWIEKA !! 

dh. Patrycja Zając "Renia" 

4 PDH "Pogodne" 
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CIEKAWA I TAJEMNICZA GRA — 

CZĘŚĆ I 
Poniższa gra odbyła się na spotkaniu po 

obozowym 8 PDH „Jar” . Zobaczycie w niej 
połączenie dwóch różnych tematów obozów 
kosmosu i rycerstwa. Na pozór dwa zupełnie różne, 

praktycznie nie do połączenia zagadnienia. A jednak, 
udało się i gra jest miło wspominana 
przez wszystkich jej uczestników 

Pawełek sięgnął do kieszeni i wyciągnął 
czarodziejską kostkę. Wszystkim po głowie chodziły 
niespokojne myśli, gdzie ten czarodziejski przedmiot 
wyśle nas tym razem. 
Wstrzymali oddech. 

- No dałej Paweł rzucaj, rzucaj już! — ponagłała 

Marta. 
- Cicho! Nie denerwuj mnie! 
Chyba nie chcesz przecież, 
żebyśmy znowu stracili monetę? 
Rzucił. Kostka poturłała się po 

leśnym poszyciu prawie 

bezszelestnie. Wszyscy naraz krzyknęli: trójka!!! 

- Jakie szczęście, tam jeszcze nie byliśmy — 
powiedział Krzysiu zaglądając do czarodziejskiej 
mapy. Wszyscy grzecznie pożegnali się 
z Walentyną Tierieszkową i poszli do punktu 

trzeciego. Cieszyli się, ponieważ nie było to zbyt 
daleko. 
Weronika zajrzała do sakiewki: 
- Spójrzcie! Mamy już tylko 15 monet. 
- Ciekawe ile dostaniemy teraz? — dodał Krzyś 
- Miejmy nadzieję, że jak najwięcej — powiedział 
Pawełek i schował kostkę z powrotem do kieszeni. 

Cdn. 

Dh. Kasia Rozmarek 
Dh. Julia Paluszkiewicz 

18 PDH 

  

PRZYGODY ZASTĘPU „PUCHACZY” 

Przed Wami kolejny odcinek przygód zastępu 
„puchaczy”. Pamiętacie ich? 

„.Tego wieczoru, w każdym z chłopców 
leżących w szałasie obudziło się coś, co znali już ze 
*szczenięcych” łat, gdy w ciepłym domowym fotelu 
zaczytywali się w obficie ilustrowane przygodowe 
książki. Jednak, czy 

dało się porównać 

Di i ę60ty n uówśić 

wczuwającego się w 
fabułę czytelnika © 
z tym wszystkim, co * 
krył mrok szumiącego 
wokół lasu? Tym 
razem przeżywali to naprawdę. Wszyscy zdawali 
sobie sprawę z tego, że liczyć mogą tylko na siebie. 
Tym razem nie można było poprosić o pomoc 

drużynowego... 

- _ Chłopaki śpicie? — wyszeptał Jarek 
- Nikt nie śpi, przecież tu się nie da zasnąć, 

wszędzie komary i mrówki, normalni ludzie śpią 

w ciepłych i miękkich łóżkach! - wykrzyknął do 
zastępowego, jak zwykle niezadowolony Marek. 

No to pasuje, przecież ty nie jesteś normalny — 

roześmiał się na to Bartek. 
Chłopcy jeden po drugim podnosili głowy z posłania. 
Po chwili wszyscy wygramolili się ze śpiworów. 

POZWAŃCZYK 

Mam pomysł, jeszcze nie jest. tak późno, 

pozostałe zastępy na pewno jeszcze nie śpią 

i świecą się u nich latarki. Wykorzystamy to 
i wytropimy ich szałasy. 
Super! Tego jeszcze nie było, narobimy im 
strachu!- wykrzyknął Grześ. 
Oszaleli, wszyscy oszaleli — stęknął pod nosem 

Marek. 

- Kto jest za ? — ciągnął zastępowy. 

Okazało się, że jedynym przeciwnikiem pomysłu 
Jarka pozostał Marek. 
- Dobrze, a więc idziemy, jeśli nie chcesz to 

zostajesz tu sam! 

Po chwili *Puchacze” stały w *bojowym” szyku 
przed szałasem. Nagle wyskoczył z niego także 
Marek. 

- ldę z wami, tyko żartowałem, chłopaki, no 

przecież nie zostawicie mnie tu samego! 
Dobrze druhowie, teraz cisza, operacja wymaga 
powagi. Podzielimy się na patrole i przeczeszemy 
poszczególne partie lasu. Wszystko zaznaczę 
wam na mapach. Spotykamy się tu dokładnie 
o pierwszej. 

Po podziale na grupy i dokładnym przestudiowaniu 
instrukcji zastępowego patrole zniknęły w mroku... 

Cdn. 
Dh Maciej Mankiewicz 

8PDH "Jar" 
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WALNE ZJAZDY ZHR-u 

    

  

Już niedługo kolejny Zjazd naszego związku. 

  
ch   

  

Naczelniczki harcerek 
i Naczelnika harcerzy. Oto krótka 
historia wszystkich dotychczasowych zjazdów. Mam 
nadzieje, że chociaż ile ich było, 
w którym roku był pierwszy ten najważn zało- 
życielski, po którym powstała nasza organizacja? 

  

wiecie 

  

   

G 1-2.04.1989 -W Sopocie miał miej 
1 Założycielski Zjazd ZHR —u. który wybrał władze: 
Przewodniczącego hm. Tomasza Strzembosza . Na- 
czelnika hm. Krzysztofa Stanowskiego (wspólny na- 
czelnik dla harcerek i harcerzy). 
Rozpoczął działalność Referat *Wschód” ZHR, kie- 
rowany przez hm. W.Turzańskiego, który doprowa- 
dził do odrodzenia harcerstwa polskiego m.in. na Li- 
twie. Łotwie i Ukrainie. Zostaje przyjęty Statut, 

    

   

  

BRACTWO PO OBOZIE 

Dnia 6 i 7 października Bractwo 
Wędrownicze wyjechało na rajd poobozowy, który 
miał zintegrować dwa szczepy działające w ży, <w 
obrębie jednego środowiska. Zebraliśmy jŻ)r2>3 
się kilka minut przed siódmą, rozdaliśmy 
zadania oraz mapy, 
i prawie wszyscy weszliśmy do pociągu. 
Trzy spośród ok. siedemdziesięciu osób 
spóźniły się na pociąg i poszły razem 
z organizatorami rajdu na przystanek 
autobusowy. 

Sama wędrówka była bardzo krótka i ok. 
godziny dziesiątej wszystkie dwie grupy znalazły się 
pod szkołą, gdzie mieliśmy nocleg. Obiad nastąpił 

Odbędą się wybory do najw) h og:8, 
; 5 | władz ZHR-u. Między innymi > ff AI AMANAŃAŃERgA Luty 1995- 4 Walny Zjazd 

'zewodniczącego oraz = Q „Ad ZHR —u w Warszawie wybiera zak 

  

przedstawiony później w sądzie w celu stworzenia 
Związku Harcerstwa Rzeczypospolitej. 
Grudzień 1990- 2 Walny Zjazd ZHR —u we Wrocła- 
wiu wybiera ponownie na Przewodniczącego 
hm. Tomasza Strzembosza, Naczelnika harcerzy 
hm. Tomasza Maracewicza, Naczelniczkę harcerek 
hm. B.Pasiekę-Butkiewicz. 
Październik 1992 -Zjazd Nadzwyczajny ZHR. 
Następuje zjednoczi ZHR i ZHP (rok założenia 

1918). 

    

T na Przewodn cego hm. 

Feliksa Borodzika, Naczelnika 
harcerzy hm. Marka Jędrzejewskiego, Naczelniczkę 
harcerek hm. Urszulę Kret. Naczelnym kapelanem 
zostaje ks. hm. Zbigniew Formella . 
Marzec 1997 — 5 Walny Zjazd ZHR -u w Otwocku 
wybiera na Przewodniczącego hm. Feliksa Borodzi- 
ka, Naczelnika harcerzy hm. Adama 
Komorowskiego, Naczelniczkę harcerek hm. 
Urszulę Kret. Naczelnym kapelanem pozostaje ks. 
hm. Zbigniew Formella. 

Wrzesień 1998- Po rezygnacji z funkcji hm. Urszuli 
Kret Nacżelniczką harcerek zostaje 
hm. Ewa Borowska- Pastwa 

        

Zebrała i opracowała 

dh. Patrycja Zając "Renia" 

4 PDH "Pogodne" 

zaraz po 11.00, gdyż mieliśmy dwa czajniki 
elektryczne i 70 brzuchów do wykarmienia... 
W czasie przygotowań do posiłku podzielili ię 
na kilka grup i zaczęliśmy szukać bois do 
jakiejkolwiek gry, gdyż dyrektor szkoły którą 
wynajęliśmy zabronił nam gry na boisku szkolnym 
ze względów — tu cytat - "estetyczno — 
użytkowych”. Znaleźliśmy boisko do siatkówki oraz 
do gry w piłkę nożną, ale z tego ostatniego dozorca 
nas wyrzucił, gdyż dnia następnego miał się na nim 
odbyć ważny mecz. W końcu, graliśmy w piłkę 

nożną na podwórku szkoły. 
Gdy ostatnia część skończyła obiad (ok. 
godziny 15.00!!) przyszedł czas na 
dokańczania gier, które rozpoczęliśmy rano. 
Pierwsza z nich polegała na zgadywaniu 
osób, które wcześniej prowadzący pokrótce 
charakteryzował. Nie obyło się bez emocji 
i zabawy. Przyszła kolej na kolację... Zaraz 
po niej  przygotowywaliśmy się na 

świecznisko, podczas którego odbyło się 
podsumowanie gier oraz quiz z pytaniami 
dotyczącymi obozu. Po świecznisku, około 22 

    

  

     

  
  POZWAŃCZYK   

  

  

poszliśmy spać. 
Następnego dnia z rana zjedliśmy śniadanie 

i poszliśmy do małego kościółka, w którym ledwo 
się zmieściliśmy razem z resztą parafian. Po mszy świętej odbył się apel i rozdanie nagród — 3,5 kg wafelków dla zwycięskiego 7 szczepu. Jako ciekawostkę dodam, że harcerze nanieśli 5 kg piasku do szkoły, które, oczywiście, posprzątali, Do domów 
wróciliśmy około godziny 13.00. 

Dh Kuba Ryniecki 
6PDH „Siklawa” 

19 LAT MINĘŁO- 
ROCZNICA SZCZEPU ORLĄT 

Dnia 29.09 br. odbyła się urodzinowa zbiórka naszego szczepu .Rozpoczęła się ona osobno dla drużyn arcerskich 
i gromad zuchowych. Zuchy obchody rozpoczęły 
grą dotyczącą historii szczepu, po której odbyło się przekazanie kandydatów do drużyn harcerskich i wędrowniczek. Harcerki i wędrowniczki tego dnia wzbogaciły się o 1 osobę, harcerze byli w lepszej sytuacji — aż 0 4, Wszyscy razem spotkaliśmy się na polanie przy pomniku harcerzy nad Maltą. 

Odbył się tam apel i nietypowa gra w piłkę nożną, w którą grały równocześnie 4 zespoły 2 piłkami. 
Na zakończenie zbiórki odśpiewaliśmy urodzinowe sto lat oraz zaczęliśmy dzielić tort, na 

który czekały wszystkie zuchy. 
"Dh. Patrycja Zając "Renia" 

4 PDH "Pogodne" 

WSPOMNIENIA PO CHORZĘPOWIE 

W dniach 6 — 7.10.2001 w Radzewicach odbyło się spotkanie poobozowe 8 PDH *Tęcza”, 18 PDH im. Zofii Sokolnickiej, 8 PDH "Jar" i 2 DH 
*Warmia” z Piły. 

Rankiem wszyscy spotkaliśmy się na dworcu PKS w Poznaniu skąd wyruszyliśmy do Radzewic. Po dotarciu na miejsce udaliśmy się do szkoły, w której mieliśmy spędzić dwa dni. Ok. 12.00, kiedy wszyscy się rozpakowaliśmy i zjedliśmy co nieco, harcerki i harcerze zostali wysłani na zwiad po okolicy. Później odbyła się nawiązująca do tematyki 
obozowej, kosmiczno — rycerska gra terenowa. 

Wieczorem odbyło się ognisko podsumowujące zwiad i grę. Po wspólnej modlitwie wszyscy poszli spać, ale dla małych harcerek z 18 PDH nie był to koniec wrażeń. W nocy ogłoszony został alarm. Rozkazem odczytanym przy blasku ogniska do grona osiemnastaczek zostały przyjęte 
nowe harcerki. 

Rano, po zjedzeniu śniadanka, wszyscy udaliśmy się do pobliskiego kościoła. Około 12 
wróciliśmy autobusem do Poznania i udaliśmy się do 
swoich domów. 

Dh. Kasia Rozmiarek 
18PDH 

  
    17 WRZEŚNIA 

SŁUŻBA CZY WSTYD ? 

W tym roku minęła kolejna rocznica odsłonięcia pomnika Ofiar Stalinizmu w Poznaniu. 17 września 2001 roku uroczystości upamiętniające te wydarzenia rozpoczęły się mszą u ojców Franciszkanów na Wzgórzu Przemysława, 
: Przenieśmy się dwa lata wstecz. Po raz Pierwszy w Poznaniu odbyły się centralne obchody rocznicy wkroczenia Armii Czerwonej do Polski w 1939 roku.. Już 60 lat minęło od agresji Związku Radzieckiego na granice Rzeczpospolitej — idealna okazja połączenia obchodów poszczególnych związków kombatanckich, harcerzy, władz miasta Poznania oraz województwa. Dotychczas data 17 września była zapomnianą przez większość Polaków. Z ankiety przeprowadzonej przez harcerzy ZHR wynikło, że prawie 50% nie wiedziało nawet ile ziem okupowali Sowieci po przekroczeniu naszych granic. Wielkie przygotowania, apele, plakaty... 

  

Patronat nad tymi uroczystościami wziął na siebie 
Obwód Poznański ZHR. Same uroczystości: 
odsłonięcie pomnika, setki harcerek i harcerzy, wielu poznaniaków, patriotyczne przemówienia... 
Minęły dwa lata od tych miłych chwil i... Wstyd jest pisać o tegorocznych obchodach patrząc na nasze zaangażowanie. Zadam krótkie pytanie każdemu z Was: byliście tam? Niestety większość 
z Was odpowie nie. Jedyna rocznica i uroczystości pod patronatem ZHR-u w Poznaniu, a Ciebie tam zabrakło. Kilkudziesięciu harcerek i harcerzy, którym bardzo dziękuję za pamięć i przybycie na pewnie kilkuset z naszego Obwodu to po prostu wstyd. Pomyśl dlaczego Cię nie było..i sam sobie odpowiedz, czy masz usprawiedliwienie na swoją obojętność. Przypomnij sobie pierwszy punkt Prawa Harcerskiego i zastanów się co on dla nas znaczy... 

Dh Łukasz Mankiewicz 
8 PDH "Jar" 
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DAWNO, DAWNO TEMU... 

Historia szczepu *Orlęta” zaczęła się już 9 lat 
temu. Pierwszego października 1982 r. druh Jarosław 
Szymczak zwany dalej *Ponurym” zorganizował 
pierwszą zbiórkę. Zastęp nazywał się *Koniczyny” 
i już po krótkim czasie, w szkole podstawowej nr 64 
powstały pierwsze zastępy (żeńskie oczywiście). Do- 

piero wiosną 1983 do harcerek dołączyli harcerze 
(na szczęście). Od tej pory istniała 411 Poznańska 
Drużyna Harcerska Środowiskowa *Orlęta”. 

W tym samym roku wprowadzono pseudonimy 

tzn. każdy obierał sobie za patrona harcerkę lub 

żołnierza z Szarych Szeregów (myślę. ż i 
podpisy w Poznańczyku). Szczep coraz bardziej się 

rozwijał, powstawały nowe zastępy (Sarny, Pantery, 

Bystrookie,  Zaradne, 
Ponure, Sprytne). Od 1988 

przestaliśmy być drużyną 
koedukacyjną. Powstała 
4PDH *Pogodne” im bł. 

Urszuli _ Ledóchowskiej 
oraz 4PDH AK *Ponury" 

im Jana Piwnika. 

W 1989  wystąpiliśmy 
z ZHP i przeszliśmy do 
ZHR. Dalej powstały gro- 
mady zuchowe, przez drużyny przewijały się nowe 
osoby. Dziś w 4 Poznańskim Szczepie Drużyn 
Harcerskich ZHR *Orlęta” działa 6 drużyn: 4PDH 
"Pogodne", 4 GW *Orle skrzydła” 3GZ *Kolorowe 
Promyczki”, 4GZ *Słoneczne pszczółki”, 4 GZ 
*Wędrowne bizony” i 4 PDH AK *Ponury". 

  

      
    

Dh. Basia Rabsch 
*HALUSIA" 

4GW "Orle skrzydła” 

  

WIELKA STRATA 

W dniu 18 października 2001 roku wszystkie 

media obiegłĄaA wieść o tragicznym wypadku 

s (a, mM..0-—c—h—jo:> d+0*rwTYM 

w którym zginął ksiądz biskup Jan 

Chrapek. Był on współorganizatorem Ę 

pielgrzymek Ojca Świętego A 

w Polsce, przyjacielem dziennikarzy, Ą 

dającym nadzieje młodzieży zarówno Y 

w dużych miastach jak i w wioskach na k 

lepsze życie, lepszą pracę. Żadna ż 

harcerka i harcerz nie powinien 

o nim zapomnieć... 

Biskup Jan Chrapek urodził się 18 lipca 1948 roku 

w  Józefinie (woj. świętokrzyskie), święcenia 

wieczyste przyjął w Zgromadzeniu Michalitów 

w 1969 r. W 1992 Ojciec Święty podnosząc go do 

godności biskupa tytularnego mianował go 

sufraganem diecezji drohiczyńskiej, 

p Jestępnie. biskupem pomocniczym w Toruniu. 
5 archiwum 

harcerskie pl 

  

28 czerwca 1999 Jan Paweł II mianował ks. bp. 

Chrapka Ordynariuszem Diecezji Radomskiej. Jest 

on członkiem Konferencji Episkopatów Europy ds. 

Mediów- odpowiadając za media kościelne 

w Europie Środkowo - Wschodniej, jest także 

wiceprzewodniczącym Konferencji Episkopatu 

Polski ds. Środków Społecznego 

Przekazu. Biskup Chrapek, będąc 

wykładowcą Uniwersytetu Warszawskiego 

i Uniwersytetu Stefana Kard. 

Wyszyńskiego, spotyka się często 

4 z młodzieżą, której przekazując Prawdy 

„Wiary - jak mówi - sam się od nich uczy. 

i Dewizą życiową Biskupa Radomskiego są 

słowa "Idź przez życie tak, aby ślady 

twoich stóp przetrwały cię". 

Zebrali : 

Dh. Zuza Nowak 

1 KDH "Etna" 

Dh Łukasz Mankiewicz 

8 PDH "Jar" 
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TROCHĘ MODY NIE ZASZKODZI 

Moda w Dwudziestoleciu Międzywojennym 

1918-1939. 

Jest to wspaniała wystawa, na którą naprawdę warto 

    

się wybrać. Znajduje się ona w Muzeum 
Narodowym na al. Marcinkowskiego i trwa do 25.11. 
br. Można na niej zobaczyć jak w tamtych latach 
ludzie się ubierali, jak wyglądały salony fryzjerskie 
i krawieckie, a także mundury wojskowe. Przez 
chwilę możesz się cofnąć 0 kilkadziesiąt lat wstecz. 
stać się jednym z tych, którzy wywalczyli Polsce 
niepodległość. 

Naprawdę warto !!! 

Dh. Patrycja Zając "Renia" 

4 PDH "Pogodne" 

  

„QUO VADIS” NA DUŻYM EKRANIE 

Polska publiczność długo czekała na 

*Quo Vadis” w reżyserii Jerzego 
Kawalerowicza. 
Doczekaliśmy się. Premiera odbyła się 
w Watykanie pod okiem Jana Pawła II 

Ja postanowiłam jak j j 
odwiedzić kino, by obejrzeć najdroższy film 
w historii polskiego kina. Od samego 

początku przerażało mnie siedzenie ponad 
trzech godzin na niewygodnych krzesłach 

(jeżeli będziecie wybierać się na ten film do 

kina wybierzcie takie, w którym są 
wygodne siedzenia). Reżyser zaangażował 

naprawdę wspaniałych aktorów, choć 

niekoniecznie obsadził ich w odpowiedniej 

  

  

    

   
     

        

roli. Każdy starał się zagrać jak najlepiej, czasem to 
ograniczało się tylko do starań i do niczego więcej. 

Aktor grający Chiliona przyćmił całą pozostałą 
elitę choć była to postać drugoplanowa. Paweł 

swoim talentem. Bogusława Linde (Petroniusz) 

obsadziłabym w roli Tygellina (cesarskiego 
żołnierza, a nie doradcę). Kostiumy i dekoracja 

były rewelacyjne. 

Podsumowując: Gra aktorów  4=(Chilion 

ratuję). Tło 5+. dialogi 4, akcja 32 

Ogólnie: 4= 

Y Deląg jako Winicjusz również popisał się 

  

PS. Czekamy na inne recenzje. 

Obejrzała 

Dh. Basia Rabsch 

*HALUSIA ' 
4GW "Orle skrzydła” 

  

KIM JESTEŚ ? 

Umiera się na wiele sposobów: z miłości, 

z tęsknoty, z rozpaczy, ze zmęczenia, z nudów, ze 

strachu... Umiera się nie dlatego, by przestać A 
lecz po to by żyć inaczej. Kiedy świat zacieśnia się 
do rozmiaru pułapki, śmierć zdaje się być jedynym 
ratunkiem, ostatnią kartą, na którą stawia się własne 

życie. 

Weronika postanawia umrzeć bez wyraźnego 
powodu. bez żalu i bez patosu, nie robiąc przy tym 
nikomu kłopotu Może dlatego, że szukając łatwych 
rozwiązań, jej życie stało się mdłe, jak potrawa bez 
przypraw, pozbawiona ziarna szaleństwa. A gdzie 
szukać szaleństwa, jeśli nie w domu wariatów. 

pośród tych, którzy obdarzeni nim zostali 
w nadmiarze. 
Właśnie tam trafia Weronika po nieudanej próbie 
samobójczej. Czuje się dziwnie, chce umrzeć, Tutaj 
poznaje szaleńców. Zaczyna ich rozumieć. Zaczyna 
również rozumieć, że wszyscy jesteśmy szaleni, tylko 

POZNAŃKCZYK 

  

   
     

  

większość boi się do tego przyznać. Ona też się bała, 
dlatego trafiła do Villete. Weronika uc: 

życia, poznaję siebie samą. zmartwychwstaje. 
Weronika chce żyć inaczej... 

*...bądźcie szaleni, ale zachowujcie się jak normalni 
ludzie. Podejmujcie ryzyko bycia odmiennymi, ale 
nauczcie się to robić, nie zwracając na siebie uwagi. 
A teraz skupcie się na róży i pozwólcie, by objawiło 
się wasze prawdziwe Ja. 

-Co to jest prawdziwe Ja?- zapytała Weronika 
-To kim jesteś, a nie to, co z ciebie uczyniono...” 

  

   

"Weronika postanawia umrzeć” p 
Paulo Coelho 

Dh. Basia Rabsch 

*HALUSIA" 

4GW "Orle skrzydła” 

    

      

 



   

  

ROZRYWKA 

SKREŚL I ZGADNIJ HASŁO 

Po udzieleniu odpowiedzi na pytanie należy ją 
odszukać i skreślić w kolumnie lub wierszu (litery 

dalej odpowiedzi nie musza być koło siebie) 
i skreślić litery, które ją tworzą. Pozostałe litery 
czytając poziomo od górnych wierszy utworzą ha- 
sło — jedno z powiedzeń mieszkańca Radzewic, 
gdzie odbyło się spotkanie po obozowe 8 PDH 
<Jar”. Mieszkaniec ten co prawda udawał harcerza, 
ale całkowicie ignorował wszystko, co jest zawarte 
w 10 punkcie Prawa Harcerskiego. 

Dh. Karol Bielecki 
8 PDH „JAR” 

HASŁO: 

PIONOWO: 

1. Miesiąc, w którym odbywał się Zlot 10-lecia ZHR. 
2. Nazwa 6PDH. 

3. Kiedyś leśniczówka, obecnie stanica harcerska. 

4. Zapewne do niego należysz. 
5. Jest na każdym harcerskim ognisku. 
6. W tych górach odbył się zlot 90-lecia harcerstwa. 

  

  

  

  

  

  

  

  

  

                          

KIM O|s|sSiS/|J|B|O 

I|AJO|MII|PIE|S/|S/A 

TLG WLOLE | TLE Lżero LE.| 
III|TIJMIIIRIOJŁ(|KII 

O|EJE|BIRIA|KIY/HIN 

D|J|NIWIP|Ż|LIAJI|E 

MIE|IJAJI|RIAJEJWIK 

PIWINIAJEJNIWIŚJĆ|w 

KIWIIIEJBII|CIIIEJŃ 

ŁIOJYJOJŃIKIAJ|TIRIO 

POZIOMO: 

1. Imię drużynowego I DH z Murowanej Gośliny. 
2. Wilk, który nigdy ni śpi. 
3. Miejscowość najbliższa Bramie III Tysiąclecia. 
4. Nazwisko Przewodniczącego ZHR. 
5. Miesiąc, w którym zaczął ukazywać się 
„Poznańczyk”. 

6. Ile lat temu został odsłonięty Pomnik Ofiar 
Stalinizmu przy ul. Fredry. 

Dh Karol Bielecki 
8 PDH "Jar" 

  

  

ALRZYŻÓWKAJ 
POZIOMO: 

2. Pomiędzy lekcjami. 
5. Np. Halley'a. 
6. Receptura. 
8. Organizacja młodzieżowa, częściowo oparta na 
skautingu. 
9. Jeżdżą po nich pociągi. 
10. Codziennie rano na trawach, kwiatach, liściach. 

11. Pożyczka w banku, 
12. Żyje w stadninie. 

PIONOWO: 
1. Rosną w lesie. 
3. Na końcu wyścigu. 
4. Zwierze, które kopie tunele po ziemią. 
5. W popularnej kreskówce goni Strusia Pędziwiatra. 
7. Świat roślinny i zwierzęcy, który nas otacza. 
8. Wróżba prawie w każdej gazecie. 

Dh. Zuzanna Nowak 
1 KDH „Etna” 

  

t Qrchiwum 
5 arcerskie.pl 
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HASŁO : 

  

  

DOMATOR 

  

CO ZROBIĆ ... 

Co zrobić, aby rodzice nie mieli do nas 

pretensji o późne wracanie ze zbiórek? Oto kilka 
propozycji: 
1. Przed wyjściem określ godzinę, o której mniej 
więcej wrócisz. 
2. Powiadom rodziców o szczegółowym przebiegu 
zbiórki (jubileusz, zbiórka zastępu, zbiórka hufca, 

zwykłe spotkanie) 
3. Obiecaj, że nie będziesz wracał/a sam/a (mamę to 
uspokoi) 
4. Poinformuj rodziców z uprzedzeniem, że masz 
zbiórkę 

5. Zostaw telefon kontaktowy lub adres 

6. Weź telefon komórkowy* 
*ta możliwość jednocześnie przekreśla wszystkie 

poprzednie rady, może więc pora by porozmawiać 
z mamą o zakupie telefonu! ? 

Dh. Basia Rabsch 
*HALUSIA 

4GW "Orle skrzydła” 

  

INFORMACJE 
OGŁOSZENIA 
REKLAMY 

  

Uwaga Konkurs!!! 

Na każdym obozie harcerskim zdarza się wiele zabawnych sytuacji, 
które bardzo często są uwidaczniane na zdjęciach. Dlatego ogłaszamy 

konkurs na najzabawniejszą fotografię o tematyce harcerskiej. 
Prace prosimy przysyłać na adres: os. Kosmonautów 21/80 

61-642 P-ń. Gwarantujemy zwrot zdjęć. 
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OGŁOSZENIE DUSZPASTERSKIE !!! 
Po każdej mszy świętej odbywać się będą kominki na różne tematy. 

Pierwszy cykl spotkań to SAKRAMENTY. 
Dzisiaj pierwszy z tematów CHRZEST, juz za miesiąc BIERZMOWANIE 

Organizujesz rajd, biwak — skorzystaj z 
naszych baz : 

1.Osada Maciejewo k/Czarnkowa 

(środek Puszczy Noteckiej) — kontakt — 
Marek Jański tel. 502519331 

2. Baza Szczepu "Orlęta" PKP — Przychodzko 
k/Zbąszynia — kontakt — 

Rafał Stężała 603654729 

ODWIEDŹ PIERWSZY W TWOIM MIEŚCIE SKLED HARCERSKI ZHR-U II! 
W ofercie: mundury harcerskie (ZHR) czapki, rogatywki i kapelusze, |. 8 

pasy harcerskie, lilijki, krzyżyki, skuwki, świece z logo, sprzęt pionierski, 4 

wydawnictwa oraz wiele, wiele innych potrzebnych rzeczy. A AS. ł 

  

Adres: Zarząd Okręgu ZHR ul. Św. Marcin 30, tel. we wtorki w godz. 17.00-18.00 8525566. 
Kontakt: Łukasz i Maciej Mankiewicz tel. 8260-341 tek.kom. 601 748106 

  

Poszukuje wszelkich grafik związanych ze skautingiem, harcerstwem, turystyką. Chodzi mi 
głównie o proste rysunki (ściągnięte z internetu itp.)- kontakt Red. Naczelny 

  

Zapraszamy wszystkich chętnych do współpracy z Redakcją *Poznańczyka”, 

możesz razem z nami go redagować, możesz rysować, możesz przekazywać 

nam bieżące informacje o pracy Twojej drużyny lub środowiska, możesz opisać 

| ciekawe wydarzenia, nie tylko harcerskie. Jeśli nie masz czasu na współpracę, 
| to chociaż napisz do nas. 

| | ZAPRASZAMY!!! 

| 
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